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mmĘfmiK0mmk 
Nie wolno prowadzić wo|ny 

wewnątrz państwa 
Projekt stanu ^yjątkowegt na Kresach 

nie ma poparcia w rudzie 
Na porządku ol)rud dzillc.ls^c i stanu 

go posiedzenia komisji • •"''" ""'' 
stracyjnei. która sic' 
jKld przewodnictwem d-i 
\-a. znajdował sii v'i'n'ir 
sków, dotyczacNcli spra\i 
sowyclj. Picr\vs/\ •/ 

ul/ JX stro-wnitwKów • P"' 
ny Związku !.mlowo -
dowego, dom.iw sic wprowa
dzeniu 

stanu wyjątkowego 
na Kresach. 

Z lHłwodu obrad nad tyitj wnio 
sklem przybył dziś do 
wicepremier p. Thwgutt. 

W rozmowie z naszym] spra
wozdawca P. wiccprcifljer o-
śwladczyl: 

— Przyszedłem, ażebjy xv I-
mienltt rządu zakomunil ować. 
ze wniosek u wprowiflzenie 

Saro-

•łejmu 

WARSZAWA. 28. XI. 
wyjątkowego na Krc-

.ich \ 
}Kt ido do przyjęcia. 

OśViadczchic tt) złoże na ko
misji, oczyWiśeje w ścisłem |>o 
rozumieniu t p. pretnjcrem 
Grabskim i w szczególności z 
p. ministrem Ratajskim. Wpro
wadzenie stanu wyjątkowego 
w chwili obecnej jest nlczem 
nieuzasadnione. Napadów ra
bunkowych, jakie sporadycznie 
zdarzają sio na Kresach, nie 
można traktować Jako zjawi
ska, któremu przeciwstawić na 
leżałoby stan wyjątkowy, przez 
co ucierpiałaby cała hrdnosć 
na Kresach. Osobiście 

jestem zdecydowany 
natychmiast ustąpić, gdyby 
wniosek \tnki mia? być. przyję
ty 

Nie sztuka bagnetem uspokoić 
Kresy 

Przebieg posiedzenia sejmowej komisji 
administracyjnej 

WARSZAWA. 28. Xl. 
Na posiedzeniu komisjdadml-lpady bandyckie nabierają w o-

mstracyjnej Sejmu, któr roz-] statnich czasach znamion cc-
joczęJo sic dziś o godz 10-ej raz bardziej politycznych 
rano pod przewodnictwe n po 
*l*«hm Putka, poseł Z w* rzyn-
skt (Zw. Lud.-Nar.) rełłował 
wniosek swojego klubu ( wpro dnich uzdrowić. ludność uapo-' 
wadzenie stanu wyjatkpwego \ koić. Nie potrzeba jednak do te 
i ta Kresach 
' Minister Thugutt zabrlł glos 

i oświadczy! imieniem rządu, 
Iż rząd ma dostateczne Jitodki 
aby stworzy- na Kresac 

warunki praworządności 
i ludność uspokoić. 

Obywatele państwa winni 
spełniać obowiązki względem 

Twierdze jednak, ze nad na 
-doMattcsm * N M 

aby stosunki na Kresaoh weoho 

•Anie jestem straMm 
kuzyna mego?" 

M W N M tfattktago? 
Fos. Jaroszyaskl nttata ule wspolaego ze 

zobarisklai — o co zresztą nie paoadzausaiy paaa posła. 
Mańkowskim nie miałem ni
gdy żadnych Interesów 1 Inte-

Szanowny Panlo Redaktorze! 
We wczorajszym numerze 

pisma W. pana pod tytułem 
Skandal na He dostaw do Uu-

zobanu" przy wyszczefółnic-

reMml Jego nigdy sic nie zajmo 
wolem, a tern samem nie mo
głem tnu udzielać żadnych pro

mu 12 pozycyj rowbMiych zali- tekcyj. o które czytetntk po 
czek, wymienili Panowie młc-fprzeczytaniu artykułu W. Pa-
dzy Innemi pod nr. 7 ». K. Man-
kowskiegn ze' Lwowa z dodat
kiem: „krewny posła Jaroszyń
skiego" — 300.000 złotych. 

Ponieważ to wymienienie I-
stotnie mog/> dalekiego krewne 
go nastąpiło po wzmiance „za
liczki były rozdawane na pra
wo i lewo, aż olbrzymia suma 
4 miljonów złotych rozdzielona 
została między 20 różnych, — 
przeważnie protegowanych do
stawców" — wygląda to, iż mO 
ja osoba jest w jakikolwiek spo 
sób z ta aferą związana. 

Otóż oświadczam, że z a. 

now mógłby mnie podełrTewae. 
7x sprawa „Ouzohanu" mla-

|etn H tyłko-tyle wspólnego, że 
•f/ usMle rozpatrywania budże
tu na rok 1924 miałem za
szczyt " przewodniczyć subko-
ktłsjł, która uchwaliła wniosek 
WfwMacji tej instytucji: 

Mam nadzieję, że list niniej
szy zechce Szanowna Redakcja 
•mieścić w imię irtotnego sta
nu rzeczy. 

Proszę przyjąć. Panie Redak 
torze, wyrazy poważania i głę-
boktero szacunku. 

Marian Jaroszyński, 
poseł na Sejm. 

R*araftta**e mmiiita dla ryb 

fct w**lcł §tą Mk #• Ntakl fct* •fłąttotn 
• • i*tssw*aiivii 

Od pewnego czasu prayby* targowłskąoji i zwrócił się do 
Wydziału sanitarnego u. ko
lei z prośbą o niewypuizc :anie 
transportów ryb bez uprzed 
nich oględzin sanitarnych. 

go stanu wyjątkowego, 
— tllatego — kończy swe 

przemówienie p. minister Thu-
sult — proszę w imieniu rządu 

o odrzudenie wRioskn." 
Następnie zabiera głos poseł 

białoruski Jeremice i wywo
dzi, że obecne położenie na Kro 
sach wywołał rząd iswojemi za 

paBstwa, ale państwo pi isi dać ; rządzeniami administracyjnemi. 
Kwarancje obywatelom,!że be 
da oni mogli te obowipzfi spei-
niać w spokoju. 

Państwo musi dać ol 
iowi gwarancję bezpiec 
życia i zaspokojenia swi 

potrzeb kulturalny 
Mogą zajść \\'y^adlći 

rych państwo mttsialob; 
pić % całą potęgą, środl 

\niebyfby to;\vjedy 'star 
'Sowy. lecz Kupelnie innj 

rym 
na strzał, odpowiadanfhy'siv 

_ strzałami. 
Zdania to J.p i.̂ ro cz1 

'iność na Kresach it:st lin 
stwa naszego usposohioia 
'o'czjy ic.i zupełnie ioilhiic —• 
:: podzielone, . I 
„Ja osobiście -- m(*vi. min. 

Tliugutt — jestem /xh niti. /że 
' ludność u obecnej sv:J} 

tvlko 
zdezorientował 

„Nie tnô ńn y.ap: z«c 

:ii ifst 
/ 

— Ludność katowana, głodna 
liłodna — wołał p. Jeretnicz 

— dostarcza bandytów. 
W końcu mówca domaga się 

skasowania sądów dorażnycb, 
wycofania generałów woje
wodów. Natomiast wyasygno
wania znacznych sum 

na szkolnictwo i odbudowe 
zniszczonej przez wojnę wscho 
dniej połaci państwa tK>lskifc«o. 

Ną tlę tych oświadczeń wy
wiązuje sie dalsza dyskusja. 
Zostaje Oiia. jednak przerwana 
piiiiktuaJttie o godz.. 12-ej w po-
łudnie. a to dlatego, że do sali 
przybywają członkowie ilmej 
komisji, któia o tej godzinie ma 
ru/.poćzuć swe obrady. 

Zamkniucic dyskusji i głoso
wanie nad wnioskiem odbędzie 
sie na liustepneni posiedzeniu w 
lirzyszły iii .tygodniu. 

WTitosok o stanie wyjątko-
v. yin nie ma szans przeiścia. 

wają do Warszawy z Rosji so
wieckiej transporty ryb spię
tych, często nieświrtyćh. Wp-
bec tego Wydział zttrowla Ma
gistratu wzmocnił nadzór na 

Komieirttw 
nailMHiJc styl «iMKt«rych |wbHcyst«w poUskkh 

nazwał |o.M kaniem 
MOSKWA, 27.11. — Dzienni

ki sowieckie pomieszczają 
tekst przemówień Kamieniewa 
przeciw Trockiemu pOdcsas ple 
naniych obrad frakcji sowiec
kich zwląaków zawodowych w 
dniu 19 b- m. 

Zdaniem Kamieniewa Trocki 
wstępując do partjL nie zrzekł. 
się swojej ideologii mleńsze-
wiekiej ] usiłował wciąż 

„lenlntem" aoarawłać 
..trocklzasfcai'4. 

(idy partja jest zdrowa, Tiw;-
kf-wykonywa spokojnie noru-
czoną mu prace, lecz ilekroć tyl 
ko partja naootvka na lakłekol-
wiek trudności wówczas Troc
ki usiłuje paradować przed par
tja w roli nauczyciela i zbawcy ki liczy. 
I zawsze wskazuje jatszywv, <łv.iei. (AVV 

15.006 rokotnlk^n MajUddi 
streUwai 

**roii 

ŁODZ 28. 11. (Teł. wł.). Do-
łychczas w Łodsi strajkuje o-
koło 

18.0H robotalkdw. 
Do strajku nte przyłączyły się 
następujące fabryki: Mamfokui 
ra Widzewska, Hebłot, SłDjer-
sztejn i częściowo SaWMar. 

Dziś mspeklor pracy O. Wójt, 
klewicz rozpoczął 

portraktade kdnoatMiJM 
z przedstawicielami fabrykan
tów. 

W tym tygodniu 
Wobec tego, że 

w wielkim przemyśla 
aają rozjaśniać się. Jsat 
Ja, że 

Jaazcza « 
Inspektorowi 
uda sk doprowadzi* do 
mienia. 

Wczoraj strajk 

na Żyrardów, rNdjanlciO. 
ków i częściowo tttmm 

KH Mfjcit lMf«ktonm 
. # , t ^ 

W kotach politycznych wy
mieniają jako poważnego kan
dydata na stanowisko inspekto
ra departamentu bazaioezen-
stwa mlnisterjum spraw we
wnętrznych, p. Konrada Mac

kiewicza, majora 
dowego. • 

Mjr. Mackiewicz 
Kresów i jest rloifro—;la 
znany z panującaaal taa i 

Pamięci StaMslUNi Kemputra 
Urt prtttM m<y wimiiitw > trt. r 

WARSZAWA 38. 11. 
Prezes Rady ministrów i mini

ster skarbu wystosował do p. 
Kempnerowej, po za«a*s Jej 
męża, zastuaoneab etonoailsty 
pismo następujące: 

„Łącząc sie z eittayai Sto
sem żalu, jaki obwbita wiado
mość o zgonie ś. p. meła Pani, 
przesyłam Jej wyrazy meso 
szcaerato wapółecucaa z powo
du bolesnego ciotka, Ifoty doty

kając tak olesko 
nią. pozbawił 
nasz zi 
nomicznem 
to powaaaohM 
modo być oto* i 
cha w cleiiojaai 
nin. 

Prósz* pttyjajl 
dziweso 

-:—* 

drogę. Partja zdecydowanie 
przeciwstawiała się dotąd usi
łowaniom Trockiego, lecz obec
nie Trocki uciekł sie do ostat
niego zatrutego narzędzia. 

Trocki stał sie kanałem, 
przeć który wlewa słe ży
wioł drobno buriitazyfcty do 
partl I stara sie wewnadz 

idawtilć. 
Kamteniew kończy swe prze

mówienie 1 oświadczeniem, że 
partja nic zamierza stosować 
wobec Trackiego represyj, lecz 
zmuszona lest 

zabezpieczyć przed zaraza 
poglądów 

te Kola partyjne, na; które Troc-
Ewłaszcza zaś mło-
). 

2ela»a miotła estfnska 
wymiata komatfstdw 

n stolicy isMoaHyckilsj 

•a N i. 

ze na 

Sf>w-buiEfv ^lei grasują 
vą dresach 

Dwunastu sowbandytów napadło na tartak w Tuplku, ąm. 
Berczowle, w pow. Tt niskim, gdzie postrzelili mechanika 
tartaku. Uchodząc sow andyci uprowadzili z.sobą wywiadów 
w i> - EO oddziału SJ abu generalnego Borsuka. 

MOSKWA 28. 11. Jak donosi 
: moskiewska radjostacte z Tal
lina (Rewia), w wyniku pxoce-
;.su 1-5'J komunistów estońskich, 
].19-ciu oskarżonych skazano nu 
bezterminowe ciężkie roboty. 
28-miu na 15 lat ciężkich robót, 

6-ciu na lpfct. »•-<• na 10 lat, 
5-eiu nu f» i"a«k l#-tu na 6 lat, 
ló-tu UH zanikniecie w domu 
poprawczyin na lat 4. 7-miu 
puds.idiiycli uniewinniono. 

^karcja ci9rWżonego Egiptu tuła sie 
V P c Hurvti|rz3Ci1 Ligi Narodów 
> JęK gnąbilriego narodu ginie 
w pasze*y cenzury angielskiej 

v /. 

GJJNEWA 2s. 1! \i h i u r w 
prasoweni su-.n.iui i..nll.;-'j 
rodów w.w/.L-w.rnn |\\vż.inai 
•tfkst tL>|K*zy paKiiT* tu .-ii',' 
">!•--.- wysrosow.tn..j l() Wne-
'a'neW sekretarza Li ri Narol 
lMv-Y.\der>eszy tej ] rak jest 

^ ' irtórym parł meot e-''vtfmj* 

y 

îpski domaga sie interwencji 
i'i;d Narodów. Usuniecie tego 

.opu jest żywo omawiane, 
''rzyrmszczają, że opuszczenie 
!esrp .ustępu' spowodowane zo-
st:do prśez, cenzurę angielską 
w Kairzi^'r 

Jak AiUUa rządzi w Eplpcle 
Artsztowanis patrjotAw egłpsicłth 

uszy uw 
i. ki 

KAIR. 27. 11. - Wojskowe 
władze angielskie aresztowały 
Nakrashi, b. podsekretarza sta
nu w ministerjuiti spraw we
wnętrznych. Abdel Ralinii.nBc 
ja Fahmy, który w roku 1921 
został uwięziony, a nast;pnle 
po dojściu do władzy 

olnioiu', ora>. Makra-
meboda. sławnego kopta. który 
towarzyszył Zaglulowi Paszy 
w jcxo os:aijiiej iwdróży do 
Londynuj Wszystkich trzech a-
resztowa^io wczesnym rankiem 
i wywieziono w niewiadomym 

Zagiuła kierunkuj 
4. 

Mtt^zy ArtUrt a Prantla « burzał 
LONDYN, 27. 11.—Skutkiem 

niebywałej burzy, jaka szalała 
nocy zeszłej w Kanale La Man
che, komunikacja między Pnui 
cją a Ahglją doznała przerwy. 
Również z tego samego powo

da odjazd parowców transątjan 

ryckich ilcgl zwłoce. Statek 
handlowy „Hartley" zatonął, 
przyczem 17 osób ż załogi zgi-
neło, 10 zaś zostało * trudem u-
ratowanych przez krążownik 
„Caliope'. 

^ 

Dziś o godz. 12 m. 30 wezwa
ne zostało Pogotowie ratunko
we do notek Mazowieckiego 
przy ul. Nowogrodzkiej nr. 37, 
gdzie zasłabł przybyły wtzo*-
raj prezydent m. Pułtuska, p.' 

WAJSBMfiUl 3B. JCŁ 
Stanisław *ajnurtl Praal 
przybyciem frgpajyla cfcaa| 
zmarł. Lekarz PosMowła aBaa 
sratował 

LONDYN, 27.11. - .^ycrtnglgo podaU aW do a)rBJafl m « * 
Standard" donosi, że trzej człon tek aresztowania 4 uaubłrtoaa 
kowfe nowego rządu ecip»,t'e- z kół i "'—**~*~ Ł 

GIEŁDA 
Tendencja dla akcyj bardzo 

mocna. Listy zastawne w po
szukiwaniu. Papiery państwo
we bez zmiany. Pożyczka atoła 
wykazuje słabą tendencję. Do
lar w dużem zaofiarowaniu po 
5-17 i trzy czwarte i nłiej. 

Notowaila oMaitMdowa 

Doi. St. Zjedn. (za I) 5.17 i trzy 
czwarte. 

Bdlgla (za 100) 25.20. 
Hdlandja (za 100) 210.00. 
Londyn (za 1) 24.07. 
i^aryi (za 100) 27.72. 
Praga (za 100) 15.65. 
Szwaiiearia (za 100) 100.30. 
Wiedeń (za 100.000) IM. 
Wiochy (za 100) 22.60. 

Rubel złoty 2.74. 
Rubel srebrny t.»3. 
Dolar złoty 5.24. 
Srebrny bilon ros. 0-92. 

NOTOWANIA OłFC JALNE 
Papiory Jokacykw. 

MiltoiKiwka W.T>\\ 0.74. 
!S proc. Poż. Złota (6.00), fi.00, 

6 proc. Bonv Złote,(0.97), 0.97. 
10 proc. lJoż. Kolei, (.s.70), 8^0, 

8.70. 
fi proc. Poż. Doi. 329. 3.31. 
8 proc. L. Z. Ziemskie doi. — 

(4.50), 4.50. 
4 i pół proc. L. Z. Ziemskie rb. 

przedw. (19JJ0). 20.25. 2125. 
' 20.00. 
6 proc. obite. Warsz. 1915—16 

roku (5^5), 5.75. 
4 proc LA Z. Ziemskie przedw. 

(16.50), 1725. 17.50. 1725. 
5 proc: L.Z. rtu Warszawy rb. 

przedw. (1625), 16.00. 
4 i pot proc. Warsz. przedw. — 

WJUBSBMMft 
13-25, 1 3 J » . 

5 pros. L.Z. 
tOAD. 

B9»XŁ 

B. Oyskonojwy (&»). UB, -
524 

B. HamBowy (3.15). M a 520, 
5.15. 

B. Kredytowy 033. * •, 
B. Zachodni (iM), 150. 
B. Zjedn. Złom. Pot 1.70. 
KijeWskl f iSTUa. 
Elektr. Doaoow. OSO. 
EłeJatryaaoió (lAł), 170. M& 
SJI*iSwa»«o0i49)"oJl. 
Ćhodorów 520, 8J0. 
CzcstocJoe OM), 215. 220k 
Gosławice <2.MM. iM. 
Warsa. GaMor (isB). 3J0, aiS. 

3^a 
Firley (022), 020. 
Łazy (0.14), 0JA 
Węgiel (2%), 3JJ8,325,295 1) 

2). 3.05,325, 3.15 *> 4). 
Nobel (175), 1.T5. 
Cegielski (&S4), 058 1).4UK 

0^9, 0^7. 
Lilpop (0.64), 025.065,' 067. 
Modrzejów (420), &0O 4JO. 
NorWin (OM), Ojfc 
Ostrowieckie (&40), 620, S A 

6.50. 
Roan 035. 
Rudzki (120). 125. r28. U » 
Starachowice (2.15). 2.18. 2M, 

2a». 
Ursus 1J50. 
Wulkan 225. 2.40. ' "* 
Zieleniewski 10.50. . 
Zawiercie (21.00). 21.00, 22J50 
Żyrardów (2 om. 1226). 13J30 

13.85, 13.10. - • • ' j 
Borkowski (098), 0.99. 1JJ0, 
Spirytus (2.40), 2JS2. 
CnHetów (0J3). 0J3. 
Majewski 10JJ0. . f . 

file:///tnki
file:///niebyfby
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WARSZAWA 28. II. 
Ib) Wczoraj w| bufecie sejmo-

jwynł opowiada* sobie ,jia u-
chó" niezwykle Imicszne, a nie
mniej prawdziwb wydarzenia, 
Jakie rozeerały t k na posiedze
niach czy to kMbów. czy leż 
komisy) 

W kKibie „Plajsta" 
leniwie . 
Md „cecham' 
nien odzn 
geometra, 
popularnie 
ny. 

Pos. Ziętek z 
wylicza zalety 

Stjmle mówiono wczoraj 
„na ucho" 

toczy się 
..-zasadnicza" 
Jałclewil powi-

przv*ic«'y 
facnowęj 

zybrózda'' »wa 
•ozrzcwnlenleoi 
Irtóreml i,»ko-

ctybrozda" powinien bvl obła
dowany. Mówi lody: 

— Oeomeera powinien być 
ptiny. uraoowtt;'. > • " _ , . ' 

Po*. ByrJra 1 -odpowiada): 
...I zwinny! 

,...! Mrtnny! 4- powtarza jak 
•efco' ątowoal 

Podobno PTT «zlł kandydaci 
na geometrów i irzysie-rłych bc-1 
da mustetl pr.BeJtc specjalny 
kurs płttewkoMrta u p. Mrpcz-
kowsklozo- I 

Na komis* rolnej odczytano 
okólnik mJntetortum reform rol
nych o powoływaniu w braku 
potrzebnej II *ci komisarzy 
siajnslddi, zw klycb śmlertel-
pitow do n bot komasacyj-
nych. 

Taki „aaftnt a" (żadna praca 
"*• um.... 
ba mon b 
twełwy*. O 

tego okólni 
"nieskazitelnie 

rycłi kwalifika-

cjacb zastępców komisarzy 
ziemskich okólnik wstydliwie 
tlli lcZY. 

Stosując się do tego ministe
rialnego rozporządzenia, dajmy 
na to w PirHdówcc. pr/.yjmowa 
nic kandydatów bedzic się roz
grywać w laki mulej więcej 
sposób: 

I', naczelnik: 
- Czcm się p. trudnił dolych 

czas? 
Kandydat n» posadę komasa-

cyjną: 
— Należę do związku zawo

dowo uprawiających nieskazi
telna uczciwość. 

— Legitymację pan ma?. 
— Owszem. 
— Wystarczy! 

przemysłu I 
rotnłofcwa I dóbr 
x dn. 22 b. m. 

wpiwadzond zostają do tary
fy celnej z da a 36 czerwca r. b. 
clt przywot* rwe maksymalne 
,« wysokctóf<|wukrptnycłi sta-
jpdr phśrwJaowyck. przewi
dzianych w . ai taryfie. 

Oa przytl oawwe miksymal-
stoautą S> do towarów, któ

re pocSodra I krajów, nlenta-
jacycJi i Pol ka traktatów han-
dłowyoh, o jle w krajach tych 

traktowane 

Scena rozgrywa sle na komi
sji rolnej. 
Wicemarszałek Odyfc (Ch- D.1 

pror*mtóe następująca, rezolu
cję : > 

„Sejrn wzywa rząd do na
tychmiastowego zażegnania 
kryzysu gospodarczego"! 

Rezohicja w*ród ogólnego en 
tnzjacimi przechodzi jednogło
śnie. 

Podobno wkrótce mała być 
przegłosowane rezolucje, wzy
wające rząd do natychmlasto 
wego rozwiązania powikłań 
międzynarodowych, o przyłą
czenie Gwadelupy do woje
wództwa białostockiego I o 
zmianę klimatu Potoki na bar
dziej pp. posłom odpowiadają
cy-

rozpoczyna wolną —, 
pedatwamt, k i * * nie apteaaa. - fb 
z zawarciem traktatów < 

28. 11. wary innych pafłsrw, bib o Ile 
nia mi- popierany Jest wywóz towa

rów do polskiego obszaru cel
nego za pomocą premtj jaw
nych, lub ukrxłycł\ 

Dla towarów wolnych od cła 
w taryfie celnej z dn. 26 
czerwca r. b- o He pochodzą 
z krajów wspopinianych wyżej, 
ustanawia fsle rownfc* cla pd*y 
wozowe makaymahie- , 

Kraje 1 tWaJypnc- 'których1 

zastosowana zostaną cła mak
symalne wraz z otreilenltm 
wysokości tych cel dla towa
rów dotychczas wolnych od 
cła, wyszczególnione zostaną 

Bank 
Coraz 

WĄ 
RaSa na 

chwaliła 
oldEtt 

sa _ 
fone i aniżeli to- w psobnera rozporządzeniu. 

)lskl oenlza stopą procentował 
OzeJ Jestełmy norm przedwojennych 

JAWA 38. 11. 
wcza Banku u-

bniżyfi, począwszy 
dyskontową na 

10 procj, jstopę lombardową 
przy uuŁydaaach zabezpieczo
nych papiehunl wartałciowemi 

1-3 ,, . • _ . > _ _ 

bezplecBonym dewizami z ter 
minami płatności ponad trzy 
miesiące na 10 proc. z tern za 
strzeżeniem, że dewizy te będą 
dyskontowane przez Barik wę
druj sWpy-9 płoc. w tym dnlo, 
od kjtórego będą płatne za trzy 
miesiące . oc.i naion 

czet na ra4hanka otwartym, za 

10 óilllonOw dolarów na podatek 
V majątkowy 
ftst iw drotfza do kas skarbowych — tylko 

obscarnky podstawiają. Jeszcze nogę, te) wpłade 
(b.) Totlrarzystwo kfedyto-' nikła tu różnica zdali"; s Miano-

we,ziemskie w Warszawie o-1 wicie przedstawiciele 
.trzymać ifa potyczkę w wyso-1 wzanflan za gwarancję doma 
kości 10 łilljonów (dolarów, na gają się wypłacenia skarbowi 
spłacenie podatku (majątkowe- *•-*"-—v --• • • 
go przez :iemlan. 

Pożycz ;a ta, którą gwaran
tować be Izie rząd, w postaci 
listów za tawnych ma być u-
mleszczofla na rynkach zagra-
nicznychJ Obecnie jednak mię
dzy rządfcm I Tow. kred. zierrrr 
toczą sle pertraktacje, gdy* wy 

PąAśtwa'' całych 10 miljónów 
dolarów, natomiast ziemianie 
chcą zapłacić jedynie 3/4 tej su
my. 

Należy przypuszczać, że per
traktacje w tej -prawie dopro
wadzą wkrótce do porozumie
nia. 

Tam gdzie gldd zazlera w oczy ludzkie 
Powiaty dotknięte kieskami zywiotowaml 

• I>o rzędu powiatów, które 
przy stasowaniu ulg podatko
wych uznano za dotknięte kie
skami żywlołowcml w 1*24 r. 
dołączano obecnie w uzupeł
nieniu okólnika z dnia 2 paź
dziernika r. b.: w wojewódz 
twle lwowskim powiaty: Luba

czów 1 Rawa Ruska, w woje
wództwie .stanisławowsklcm 
powiaty: Stryj i Zydaczów, o-
raz w województwie tarnopol
skim powiaty: Rorszczów, 
Czortków, Kopyczync* I Zalesz 
czykl. 

1 — M-^MT — t m ^ ^ 

Trybuna pracowników mózgu I mląlnl 
Jednolity tront związków kolejowych 
WAKSZAWA2K.il. le: urzędnika 

W sprawie te] onegdaj odb 
la się walna narada wszystka 
ugrupowań i zrzeszeń praco 
ników kolejo^Tch w siedzibie-
Z. 1. K., inicjatora konlcrcncji. 

Uczestniczyli w niej. oprócz 
zarządu Z- Z. K.. przedstawicie-

Przed dz!s,«lszem posiedzeniem Sejmu 
Wielkie chmury -- a Jaki deszcz?.. 

WARSZAWA 28. 11. 
(b) Dzień dzisiejszy zaiwwla-

da się niezwykle ciekawie w 
Sejniic. 

Powodem tego jest ostatni 
punkt porządku obrad plenar-

ma jakie tikle szanse powodze
nia, .lak słychać, „Piast" na sta
nowisko ministra oświaty wy
suwa kandydaturę pos. Marja-
na Dąbrowskiego. 

nycl.: dodatkowy budżet . l a i ^ ^ i , p r z y ^^^V^ 
V)ZA r. 

W4»d|«g Prażących w 1e*.la*<a>-
raulu .wiadomości posłowie 
zaoszczędź nam wysłuchania 
ogólnej 'dyskusji, Watomiai* 
Kredyty dodatkowe dla czW-
recWTńhilsterJdw wywoftrją go
rętsze spory. 

Najważniejsza debata doty
czyć ma inlnlstcrjum spraw za-
grałłicznycli, gdyż w czasie dy
skusji nad tym refortem prawi
ca ponowi swe ataki przeciw
ko ministrowi Skrzyńskiemu. 
Przemawiać mają posłowie: 
Kozicki (Zw. L. N.) i Stroński 
(Ch. NO. Obaj rzecznicy pra
wego odłamu Izby zaproponu-

^rawdopodobnle skreślenie 
caeicł funduszu dyspozycyjne
go p. ministra.' Stary to i wy
próbowany sposób obalania óti 
nlstrów!. 

Wątpimy jednak, czy znaj
dzie w Sejfnie większość, gdyż 
odejtasu. gdy.prawtca „potknę
ła się" o politykę zagranicąpa 
(po slynnem wystąpieniu pos. 
Ołąbińskiego) nic sle przecież 
w Sejrrile Me łmietflło.' 

Nie zrażona tem prawica . z 
phdałwłfgodnym uporem a»-
kuje w dalszym ciągu. 

ja,kfń będzie wynik? Wręcz 
przeciwny od zamierzonefol 
Odosobni jeszcze bardzie) zwo
lenników pos. Ołąbińskiego od 
reslżty Sejmu. 

Dalej na cenzurowanem saf* 
mbwem zasiądzie mlnlstef wŷ -
znart rellgłjnych ł oiwlecerfła 
publicznego, dr. Mldaszewskl, 
któremu lewica nie może daro
wać „braku tolerancji" I „re
dukowania oświaty". 

Postawiony tu. będzie Jakiś 
wniosek demonstracyjny, który 

rrnnlsterjum spraw 
wojskowych przeciwko genera
łowi Sikorskiemu demonstro
wać będzie ,,Wyzwolenie" I 
„Związek Chłopski". P. P. S. 
jest na rozdrożu i od dwu dni 
radzi, jak ma sle w fvrn wypad
ku zachować: czy, zgodnie z 
życzeniom pos. Moraczewskle-
gtf głosować przeciwko budże
towi, a więc wyrazić nieufność 
gen. Sikorskiemu, czv też od
dać swe glosy za ministrem. 

Wczoraj narady P. P. S. by
ły bardzo burzliwe I trwały kil
ka godzin. Spierano się wła
śnie o taktykę dzisiejsza. Naj
prawdopodobniej P. P. S. 
wstrzyma się od głosowania, 
lub da swoim posłom prawo 
swobodnego działania: każdy 
głosować będzie według swego 
„widzimisie* 

Czwarte i ostatnie minister-
jum. kfóVego budżet posłuży do 
dyskusji, to resort spraw" we
wnętrznych. Tu jednak, bez żad 
nycli demonstracyj i nieufności 
(jeszcze nic zdążono, z powodu 
zbyt krótkiego, bo kilka dni 
trwającego urzędowania p. Ra-

tajskiego) posłowie ograniczą 
s'c do omówienia kilku spraw 
kresowych i zagadnień, doty 
czących Korpusu ochrony po
granicza. 

Jednym słowem rucli na ca
łej linii. Ciekawe, kiedy wresz
cie inajdzie się rząd, który po
trafi zadowolrrić, już nie mówi
my wszystkich, lecz chociażby 
stuła, większość poselską? 

Ody takie wiadomości poda
wano sobie z ust do ust w kory
tarzach sejmowych, w zaciszu 
sal komisyjnych I lokali klu
bowych pracowano bardzo In
tensywnie. 

Chociaż pewne narady i po
siedzenia były zupełnie, ale to 
zupełnie tajne, jednakże coś nie 
coś przeniknęło z nich do ku
luarów. 

Przedewszystk lem więc, po
za obradami P. P. S.. ogólną 
uwagę zwróciło posiedzenie 
klubu „Wyzwolenia", gdzie 
przed dzisiejszymi wyborami 
nowego prezydjum, toczyła się 
zacięta walka pomiędzy zwo
lennikami radykalnego odłamu 
I stronnikami kursu więcej u-
murkou anego. Kandydatem 
pierwszych na godność prezesa 
jest pos. Rudziński, drugich -
sen. Woźnicki. 

Inne kluby radziły nad swa 
organizacja wewnętrzną. 

iuzku 
'tl.iuk-

poLsklê o związku kolcjowców 
(N. a > U, D.i. Zjednoczenia 
zawód, polsk. (U'H) rwi 
maszynistów i drużyn kc 
torskich. 

Zataił I przcwrHlnic/yl p Kn 
złowski. wiceprezes Z. Z. K 
referował sprawę praonar\-H 
P. Orylowski, ilu.strujac na ja
skrawych pr/.ykł.i-.lach różnych 
części projektuwaiiei ..pragma
tyki" jej achillesowe pięty, ozy, 
niącx- cały proiekl, w iflęhoklęj 
tajemnicy wypracowany, nkf 
do przyjęcia. ' 

Ws/ystklc reprezentowane 
na zebraniu organi/.ac-te koleio-
we, po oliszeniei i wyczer|»uią-
cej dyskusji, rhwnlez stanęły, 
na tem stanowisku, wobec ty„c-' 
go rezolucja przyjęta została 

Jednogłośnie. 
pomimo tak różnorodnego cha
rakteru ugrupowań od N D 
i Ch. D. do P. P. S. 

Powiedziano w rezolucji, ie 
1) absolutnie projekt nie na

daje się do przyjęcia; 
2) wszystkie związki, repre

zentujące w Polsce około 
dwustu tysięcy 

pracowników kolejowych, soli, 
darnie, w zwartym bloku, beda. 
ów projekt zwalczać; 

3) przy pclnem zabezpiecze
niu interesów państwa i kolej
nictwa, należne prawa pracow
ników muszą również, być W, 
pragmatyce zawaiowaiic. 

Uchwalono pozatem wysłać 
wspólna delegacie do min. p. 
Tyszki z przedstawieniem mu 
tych postulatów, oraz. że dopie
ro po uzgodnieniu całed prag
matyki przez wspólną między
związkową komisję, może być 
wniesiona na Rade ministrów i 
przekazana Sejmowi. 

Pierwszy to bodaj raz, on" 
czasu państwa polskiego, armjri 
kolejarzy wystąpiła w tai* 
zwartych l zgodnych bratnich 
szeregach. Cześć 1 

Czy MussoHnl Jest masonem 
Fakty* "fct&e móWiâ  te nte J fakty, które mówią, ze tale 

Antymasofiska polityka faszystów 
I Jej tajemnicze fermenty 

Te( lnjarwencjl nie spodzie
wała ste redakcja ,J?omy". 

Ale największa sensację wy
wołał argument „Popolo d'lta-
Uą": nie należy rozbijać lóż, bo 

to głutte 1 bezcelowe, tem-

Nle żądaj więcej, ntt pożyczyłeś 
mdgiby powiedzieć kałdy urzędnik do rządu 

słoty ch. 

Realizacja reformy rolne > 
Narada w te| sprawie z premjerem 

JWARSZAWA 2& 11. nież,.ż£ bezrolni, małorolni, źoł 
r tJ^^r WCZOrałs*fym Premier, nierze-:ocliotnlcy i żołnierze-ka-
Uraosta odbył naradę z przed-, walerowla krzyżów wojsko-
stawłcięami stronnictw lewicy mych, ,rnają mieć przy otrzy-
* s ' a m ' ^ ^ c W m fPS-l. i mywaniu Żlemi wszystkie te 
rta\T- . ,4VHS)- Wuta .(Z w. | prawa, które zabezpiecza im u-
^ • ' j baleronem („\Vyzw»V j stawa z dnia 15 lipca 1920 r. 
hW«' ^SP™""6 •»»?*•¥• i" n.a-1 Wreszcie poruszono sprawę 
f ^ r f ° . m i y . r 0 , n f e V IJstalp-i.sfinansowania refofłny ro!r,ej, 

u jKwtl termin Wniesieniu natktórćrząd^hą wiosnę zamierza 
\?Zm ofiosnej ustawy na dzień . realizować. 

lia. Uzgodniono rów-'• 

Sposć*. w jaki skarb pań
stwa strąca urzędnikom poora 
ne przez nich zaliczki, pozosta
wia ciąjrle Jeszcze wiele do ty
czenia. 

Ktoś dostał zaliczkę, dajmy 
na to — w wysokości pensji 
dwumiesięcznej, wtedy, gdy 
mnożna do uposażeń wynosiła 
35 punktów. Splata potyczki zo 
stała rozłożona na 12 rat mie-

TTaJTtflslccznych, lecz w ten sposób, 
- ł ż e r t t y t e < > 

*tale ulegały powWusaolu. 
równolegle z ronołna- Jeati 
mnożna powiększyła sle o 1%. 
to i dług urzędnika ••' tyłeś 
urósł, m'* :o, iż zaliczki te — 
według ustawy — nie podlega
ją oprocentowaniu. Urzędnik 
który np. pożyczył 40D zło
tych, musiał .wrócić 440 zł. 

Tego rodzaju system wywo
łał zrozumiale niezadowolenie 
wśród rzesz urzędniczych. Boć 
przecie 

przy niskiem uposażaniu 
nie było chyba ani jednego fun
kcjonariusza państwowego, któ 

i ryby r.ie był zmuszony korzy
stać z zaliczki czy to na pora
towanie zdrowia, czy na pokry 
cie pilr-ych, niezbędnych wydat 
kóv, domowych.. 

Wreszcie przed kilku dniami 
ministerjiiin skarbu poddało óny 
system rewizji i poleciło strą
cać raty nie w punktach, lecz 

lerwsi polscy ambasadorowie 
zastali wczoraj mlcnowanl 

11- I dotychczasowego posła Polski 
stolicy Apostolskiej 

[ WARSZAWA 28 
ftiu wczorajszym p. Pr* 

*ychrl Kzp!ik'J mianował do-
**, oTwrc5" ^ s , a w P a ty-
• « l » 5 t o l ^ a chi»wwslcjeao, 

przy P, 

°rera w Paryżu, * orazh 

Władysława bkrzyńsklego, a:n 
bąsadorein przv Stolicy Apo
stolskiej. 

Jnnemi słowy — postanowiono 
pobrana załtczkę uniezależnić 
od wzrostu mnożnej. Popełnio
no jednak równocześnie inną 
niewłaściwość. Oto dla wszyst 
kich zaliczek wyznaczono raty 
wedle poziomu październikowe 
go, czyli 

38 ounktów. 
A przecież jest wielu takich, 

Jjtórzy dostali pożyczkę, gdy 
Innozna wynosiła mniej, np. 36 

» SJcdfo usflrwa' głesi, *e P<>-
życakf te nie podlegają opro-
c«ntowaału, to należałoby je 
ściągać w takiej wysokości, w 
jakiej Je urzędnicy dostali, czyli 
według tej skali punktów, jaka 
obowiązywała w okresie po
życzki. ' 

Krach teatralny 
w Wiedniu 

, WIEDEŃ.- 2T. 11. Przesilenie 
teatralne w Wiedniu zaostrza 
się. Wczoraj zgłosił niewypła 
calność dyrektor „Carlstheater" 
Bernau. Od wczoraj przedsta
wienia w tym teatrze nie odby
wają się. Jako pów$d niewy
płacalności podaje dyrektor Ber
nau stagnację finansową oraz 
nadmierne podatki nałożone 
przez gminę. " 

„Autonomja terytorjalna" dla ..Złem 
ukraińskich" w oprato*aAfe P.P.S. 

WARSZAWA 28. 11. 
(b.) Zapowiadany wniosek 

P. P. S. w sprawie autonomji 
terytorialnej dla „Ziem ukraiti-
.skTćli" został' już opracowany 
przez specjalną komisję 1 w nie 
długim czasie zostanie przed

stawiony klubowi polskich so
cjalistów. 

Po przeprowadzeniu w stron 
nlctwle szczegółowo na ten te
mat dyskusji, wniosek wpłynie 
do Sejmu. 

bardziej, że okazało się, iż wie-
Rzyra, 18 listopada. 
Od paru miesięcy stosunki 

między faszyzmem a masone
rią włoska zaostrzyły się bar
dzo. Faszy4oł 

napadali na lo*s masońskie, 
niszczyli urządzenia, zabierali 
księgi 1 papiery. Działo się to 
przeważnie na prowincji, a spe 
cjamle w okolicach Florencji. 
Ruch ten zaczął się głównie w 
okresie walki wyborczej. 
Wzmocnił się po zabójstwie 
Matteottiego na tle ogólnej wal 
ki politycznej, a ostatnio obja
wia się w kampanji prasowej, 
prowadzonej przez specjalnie 
założony 

tygodnik antymasońskl 
pod tytułem „Roma fascista". 
Tygodnik ten co tydzień publi 

40 Ib- za nlewydrukowaola ' 
nazwiska, niż 20 od swego wy 
dawcy za wydrukowanie. 

Ta wzmożona walka z maso
nerią znalazła swój sensacyjny 
epizod. Oto przed paru dniami 
dziennik prezesa ministrów — 
„Popolo d Italia" ogłosił arty
kuł, potępiający walkę z maso
nami, jako „nie na czasie" I ja
ko nlestanowiącą dziś zadania 
faszyzmu. 
lu wybitnych masonów i faszy
stów 

to Jedno. 
Ogłoszenie tej informacji przez 
oficjalny dziennik faszyzmu 'jest 
podwójna sensacja, gdyż rok 
temu główna rada partii zaka
zała należenia do masonów. A 
jednak mimo to teraz organ ofi
cjalny partji stwierdza, że la

kuje nazwiska osób, należących i s z y ś c l ( m a s o n j stanowią często 
do masonów, oraz przynosi j e d n e j t e s a m c osoby t j w do-
szczegóły z tajemnic mason- datłeu nie rzuca gramów potę-
sklch. Jak twierdza „wtajem
niczeni", akcję tę popiera bar
dzo minister spraw wewnętrz
nych Federzonl. Miał on prze
znaczyć 
mlUon lir na walkę z masoneria 
z funduszów sekretnych. 

Redakcja „Romy" posługuje 
się dokumentami.zdobyteml w 
rozbitych lożach lub... fantazją. 
To też często ukazują się za
przeczenia, gdyż w spisach dru 
kowanych przez antymasońskl 
tygodnik okazało się 

wielu nieboszczyków. 
Te nazwiska ludzi dawno 

zmarłych, opublikowane jako — 
„wybitnych działaczy", któ
rych należy zwalczać, silnie po 
derwaly kredyt publiczności w 
wlarogodnóść publikacji „Ro
ma fascista". Tembardzlej, że 
— jak pocłeta się mówi — 
milion Jest Już na wyczerpaniu 
i podobno redakcja dla utrzy
mania się woli otrzymać _. 

pienia, lecz podaje to jako ar
gument — bezcelowości rozbi-

1 jania lóż. Artykuł ten wskrze
sił dawniej Istniejące przypusz
czenia, że 
sam MusMllnł Jest masonem-
PrzypuBzczeinia te powstały 

jeszcze dwa lata temu wsku
tek bliskich stosunków Musso-
liniego z mistrzem masonerii 
Palermlm. Późnie i religijna po
lityka Mussolinicłfo i walki fa
szystów z rna-sonami zdawały 
się obalać te przymiszczema. 
Obecny jednak artykuł ..Popo
lo d'tta!ia" wywołał je znowu; 
Nie podobał sie on silnie w sfe
rach katolickich, a nawet prasa 
tego stronnictwa dowodzi, że 
poprzednia walka faszyzmu I 
polityka przyjazna dla relteii. 
to byt tylko 

manewr polityczny 
1 chęć ukrycia prawdy. 

A- Calabrese. 

Kalkulacje wejfowe pod mikroskopem 
'mysłu i handlu odbyła się kon
ferencja, 

go komitetu węglowego, na I Na naradzie tej .przedstawi-
której mocy podwyższono ce-| ciele przemysłu węglowego zo
nę węgla grubego o 1 l pól zł.' bowiązali się poddać rewizji 
na tonnie. a o 1 zł. cenę węgla swoją uchwałę i obniżyć cenę 
średniego, w minlsterjum prze-! węgla. - ' 

i W związku z powzięta dn. 
19 b. m. uchwalą górnośląskie-

na 
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4 Sobota, » listopada 1924 :. 

MI era w stylu gen. Latinika 
Kap Miszewski przeciw gen. Raszewsklemu 

l ppułk. Nowaczyrtsklemu 

u 
ni* 

<i 'v 

rtr.iwa. która 
v.|ic slechłr 

eUórycli zakamarkach 
fcr wojskowych 

P .v i,-II/*'. Kio wic, czv nie bę-

(j wynikiem druga afera 
ii gen. latinika. tylko 

(Od własnego korespondenta) 
lże porfcw- wojny światowej,'dobno niewinność..' oskarżnnc-
1 służąc w wojsku nJemieckleni|go. Ró/nlr mówiono o tern. Mn 

V 

I? VMV7S?TVM 
w nlątek rozpoczyna 

Yoiskowym Sad/ic Okrę Po^nował tak, że nie ttwaźa-
, w Warszawie ^ensacyj n<. ><• •' polaka, że synów swo 

powinna! iv liował w duchu ulemicc 
I ki' il» dalece, że jeden z nich 
r!,i MU Jawna slużyl jeszcze w 
Rcuhswehrze w randze ofice
ra s/.labowcjro. a drugi, już za 
czasów polskich przedstawia! 
sii» jako „von Raschewsky" itd. 

Co do podpułk. Nowaczyń-

Kij ma zawsze dwa keftce! 
Nieprzystojni żajty 1 krową na środku w|$'y skończyły tle. 

irtenJedam tfwśch zertoNrnislów 
( 0 4 własnego korespondenta I 

, 1. o *cs/«|ze więcej skandale/m in skiego rozgłaszał kpt. Miszew-
*{i posmaku. ski. Iż ten oficer również słu-

Kt<. w|e. c/.v osk.irz<>ii> n 1 c ! * a c w b a r m j l niemieckiej w 
oskarż \eieln i ;randze fcldwebcl - lejtnanta |)iv.tii|eiii się w 

'n.lMfrdJtnie. jak to było na roz-
Blońskicgn z majr. n.iwi ; Por 

WY: llM.. 
i.il.i oskarżotn >u.rc kpt. Mi-

- '•-•->. stt̂ i ze Sztabu (kneralne-i 

(matem ('skarżenia Jest 
ia obiaza ilowódcy O. K. 

'•'••nali wn. Kuszewskiego i 
Ic.i.ijljy (>" P-P- w Gnieźnie 

k Nowaczyńsklegn. 
Miszewski za czasów 
swojej w D. O. K. Poz-

i»t 
s l . l z l l } 

/.ropil publiczny zarzut sen. 
Raszewskletnu, 

stal na usługach hakaty. 
a nawet pobiera! za to honorar 
ja Z funduszu „Ostmarkverei-
nu". , -

Zarzuty — jak widzimy — 
zdrady narodowej w najwyż
szym stopniu i dyskwalifikują
ce obu tych panów do służby 
w- wojsku polskiem. 

To też. gdy'stały sie one glos 
nymi. pociągnięto kpt. Miszew-
sklego do odpowiedzialności są 
dowej, ale niebawem 

śledztwo umorzono. 
wobec tego. że okazała sie po-

I, MANA ORDYNACI! WYBORCZEJ 
Zi 

jak 
spr, 
•\\ 11 
S / l 
je 1,1 

liana ordynacji wyborczej 
tle zdaje, zaczyna być 
Wą istotnie aktualna, jeżeli 
iśkować z tego. co o niej pi 
l>rasa. Zgodnie ze zwyeza-
stosowanym przeze umie 

v iJn.\cli wypadkach i tym• ra-
ze.:J zwróciłem się do Szeriłgu 
uyJitiiyoli osobistości z n a i / e -
go Iwiaia politjoznego. by w 
V\u >tji tak ż\ wotnei zasięgnąć 
jei.v ia. 

P trwszj, /- rozmówców 
moi :h, p. Leon Alfred Marja 
Goi ragu z. Wielkich Kretynów 
4*V >**ki, Kie~r.»jinujc je»z<«e 
Iwpi iwdzle ładnego wybitnego 
Slui OWlSlta, .de je 
tyli ( niedalekiej 

iii) ctranżerach? Przyjeżdża z 
Francji iakiś p. [tupuis. przy
chodzi na posiedzenie Sejmu 1 

Dreszczem przejtrmjący w y 
padek zdarzy) sic przed kilku 
dniami w mkś)j»kici klinice po
łożniczej w Kai . 

Traf zrządził. - dwie mtodc 
kobiety, umieszczone w od
dzielnych numerach, zostały 

jednocześnie 
maikami. Pielęgniarka zabrała 
niemowlęta do kąpieli. 

by ły to dwie dziewczynki 
bardzo do siebie podobne. Nie 
miały żadnych szczególnych 
znaków, obie dość silnie zbu
dowane, krzykliwe 1 żwawe. 
Przygotowano im 

wspólna kaoM 
w jednej wanience. 

1 stała się rzecz trudna do 
wiary. Gdy niemowlęta wyję
to z . pieluszek i włożono do 
wanny, jedno z nich, trzymana 

niewprawna ręka 
debititanrkl, napito sie zbyt wie 
le wody i zacięto sie krstusle. 

Młoda pielęgniarka straciła 
głowę- Miast wyjąć dziecko z 
wody, 

<•'• irmMwja py TWW V 
koleżanki, kąpiące] dziecko w 
teT samej wanience. 

. _ . , . . „ Skutek gestu był taki, że 0-
ho\łiem jak twierdza zgodnie cicj Wyblrek wytrłszy uprze- bie dziewczynki znalazły sie na 
na\ ret jego wrogowie, posiada dnio nos poszlachecku, czyli w | chwilę pod woda, a gdy- Je w y -
po emu wszelkie dane: jest niapalce i o ziemię, tak rozpoczął j ciągnięto i ułożono ąa posłaniu, 
tak s*>bie zwyczajnie, lecz's/la-.swoje cenne wynurzenia* 
ch« tnie urodzony, mówi po j -Ordynacja wyborcza 11.0-

icusku pierwszorzędnym a k ' S ( W 0 m u s i b y ć ! p r z c z nie.;i ż a . 
leni paryskim 1 lanczy scl i i - ,d c i l wtościan & totycn Z a t r a . 
jak un, który je w y n a l a z ł . | C 0 n y c h wyborów nie puńdzle 1 

bec powyższego jes rzeczą l y l c , A b o m j t , , i ś ć 

odnosi wrażenie, że przystuchu 
je się debatom w 1/bie deputo
wanych! A jak to /.'łakomicie 
utrwali związki przyjaźni z 
l'rancja! Ho mv w, lachons le 
inot. — j;cbie jesieśtny nibyto 
przyjaciółmi Francuzów, a na
wet takiego drobiazgu, iak fran 
emski język rozpraw, dotych
czas nie wprowadziliśmy. 

Pożegnałem mego dystyngo
wanego rozmówce i udałem się 
cło jocnefo t wybitnych P»»»*^* 
ctawicieli stronnictwa ludowe-

to sprawą'go ..CWast - prast - wszystko 
i>rzyszlości, L miast''. Szanowny poseł Ma 

zabiegał o umorzenie sprawy 

W A R S Z A W A - . I). 
(D.ł Antoni I Czesław bracia 

Piotrowscy byli to znani na ca-
1 lv. Zakroczym „kawalarze". 
których psie figle niejednemu 

I w tym celu wsiedli do łodzi1 

przewoźnika Leopolda Moraw
skiego, w które.) znajdowało sic 
iuz fi osób i dwie krowy świeżo 
zakupione i wiezione przez Jed-

"Wldocz.uic icdnak kot. Mi- POI zadnie dały się we znaki. MCK0 r pasażerów. Póki łódź 
szewski ma w ręku niezbito do-' I>waj bracia pracowali nad zdo h y j a p r 7 V brzegu „kawalarze" 
wody winy narodowej p. genc-, hycieni popularności nader in-, siedzieli spokojnie, gdy jednak 
rata i p>. pułkownika, skoro tensywnic. a ze znaleziono się na sz.erokici wo
jak słychać — ' folgowali zbytnio swei psotnel a z j e , poczęli skakać po lodzi i 

sprawę wznowono , a p o m y s ) y S^ ipi, u m y s ł J,«£S «£**»K*^. 
na jego specjalna prośbę. lekki, łapy ciężkie, przeto stali. warzysty podróży, (idy wszak 

Usłyszymy tedy jutro, jak to! się plagą okolicy. \%e sprzykrzyła im się ta zaba-i 
będzie czyścił swóii honor p. Ra Pewnego dnia obaj bracia w a > \^Q przedmiot żartów w v ' 
szewski I p. Nowaczyński i w I wybrali sie na druga stronę brali sobie jedną krowlnę i. mi-1 
w co się to obróci.. Wisły mo protestów właściciela, 

Dwie matki Jednego dziecka 
Trzy lata beda. czekały, by pochwycić c6raczk« w ramiona, lub zapłakać 

Zagadka rozwiązania ktoraj nla podjąłby sit nawet Salomon 

fru 
eti 
mj 
W 
zu ełnie zrozumiałą, że jego 
w! iśn^e zdanie przytaczani tu 
n\ samym froncie. 

Ordynacja wyborcza! 
Min Oieu! Czy pana nie szoku 

już sam 'en wyraz? A jed
na i na naszym gruncie jest on 
na zupełniej ira miejscu. Prze
cież ten Sejm jest taki ordynar-

czo.-' Oszukalim sie dobrze na 
tamtycJi wpborach. co bylii Qa 
dali nam. obiecywali, to to, a to 
me 10. atemenszem uświarcy-
liiii tyle. co mlika od jałówki. 
Fundowali :;am ta mało wiele 
w odki i skutek. Tera już źtną-
drzclim: za takie marne fundę 

. , , . , żaden włościan, chtóren iest 
nrf! ijylem tam kiedyś przez także samo przecie obewatel 
cHjyfę i figurez vous, — widzia wvbirać nie będzie. Tyli casz 
łeiji chłopów, des paysans. w tracić, gadzinę przez obrządku 
bnli>ch z cholewami! Przecież ostawić, także samo babu gębę 
tojuraz. zupełnie rie modne:, sC siuwić i jeszcze cie wybie-
. . ^ c: J. ro .oy .ma u/ywa s i ę j r a ,żebvś bez parę lat bvł nie-. 
(.IfM^z.iw. lub kamaszy, a " i wtykalny? A tu baba bont robi I 
rt4.. Poprosji, wstyd w.obce! j clu superacji chce iść. Jako że 
./afcramcy. Czyi wobec tego powie<la: „Słubity, powieda, 
d̂  wic sic inoznaj. że mamy O N Ch|op jezdeś, to ni masz, powie 
dT nacje w yburczą i Grupa, da, prawa być niewtykalny". 
o> * jednego ze mną przekona- | t a k i e m i ć 8 u b J e c n 0 , e z a W . 
ni bęiizie oazy la do tego, by | lonek wódki? Powiadam spra-
zama.st ordynacji, wyborczej |w |edl iwie: cliceta, żeby włoś-
w.rowadz.rc elegartce wynor- c i : in d o o n e j l l r y n y wyborcy 
CT, U . y b r a " , ' "a fi pos tawie j ^ e d , t 0 I l ius f ta m u d a ć o r d 
półtowie bedą ,';. K . i n u i p d y - n a r i c wyborcom, bo 
clUKiZii! w1 smokingach, uz.ar 

niintry Inarynarkowe 

nie sposób było odróżnić 
od których matek 

dzieci zostały wzięte. 
Nie dość na rem, Po kiłkumi-

nutowem krztuszeniu się, nie
mowlę, wyjęte nieco, później z 
wody, zsiniało i nagle ucichło. 
Wezwana na pomoc's łyszą a-
kuszerka 

nic nie mogła " 
już pomóc. Maleństwo zmarło. 

W klinice powstało zamie-
szatiiei Nikt nie wiedział co da
lej robić, której matce awróclć 
żywe niemowlę, a która zawia
domić o śmierci. Narady prze
ciągały się długo, a tymcza
sem obie położnice 

denerwowały t le 
coraz bardziej. 

Wreszcie stanęło na tein, że 
obie matki należy poinformo
wać Jednocześnie o strasznym 
wypadku. 

Rozdzierające krzyki wstrzą
snęły ścianami szpitala. Niesz
częśliwe kobiety 

twierdziły z uporem. 
ia na plerwsey rzut oka odróż
nią swe dzieci, a gdy zadość u-
czyniono ich naleganiom, obie 
jednogłośnie wskazały na ży
we dziecko, twierdząc, ze to 
jest Ich własne. 

Do sprawy wmieszali się 
mężowi* I krewni 

położnic. Niewątpliwie doszło
by w szpitalu do awantury, 

gdyby nie Interwencja policji. 
Rozwiązaniem zagadki zaję

ły *lę władze. Z najpopularniej
szych obywateli Kalisza usta
nowiono 

sąd rozjemczy. 
a ten orzekł, co następuje. 

Trzy lata dziecko pozostanie 
pod opieką miejskiej kliniki po
łożniczej- Po upływie tego cza
su eksperci, na podstawie zna
mion fizjognomicznych. orzek
ną, do której matki dziecko ma 
należeć. 

Można sobie wyobrazić. Jak 
straszne katusze przeżywać bę 
dą rodzice 

w daga trzech lat 
oczekiwania i nadziel poi 
szanej ze zwątpieniem. 

poczęli krowę utop/>rsfp|nt( 
dręczyć. 

Antoni miłował wsadzie Bo-
g" ducha u'lnntii"t bydkem 

kil w nozdrze. 
podc.iv. nd\ i^/r4aw usifował 
ucz/vnić 

(o samo od s|rnnv ogona. 
T-icilna krowina nic pfzy-

wykła do takich karesów, nie 
znając się na żaitach, wzięła je 
zb\i do serca i cliciala, jak na 
sz.in"iącą się I dbającą o sm â 
cnot; krowę przystało, skoczyć 
w v oclę. lecz, nlę znając zasad 
spor'ov "ch. zwillła SIL caryn^ 
cielskiem na burtę. 

Nagle przechylona 
1M> przewróciła sic, 

kryjąc pod sobą cały ładunek! 
Krowom, jako bydlętom pozjr-1 

tocznym los zginąć nie pozwo
li;, lecz obydwóch rokujących 
wielkie nadzieje młodzieńców 
ciężkie g łowy pociągnęły do 
dna. 

Olclec utopionych 
zasłyszawszy, i ł można u-
zyskać odszkodowanie od prze
woźnika za spowodowało/ 
przez niego wypadek, postarał 
sic o sporządzenie protokołu. 
który 
przywiódł Morawsldege aa 

ławę osksrtoaircfc' 
w wydz. III Sądu Ukrei 
go. \ 

Sąd, zgodnie z 
świadków stwierdził, ze < 
żony nie mógł zapobleds afc> 

'częśclu, które spowodowane 
stało winą samych 

anych I Morawskiego 
• inni!. ^ 

Dożywotni skazaniec na galery 
niewinnie posądztny • zabójstwo wędrownej IMMCHMI 

unlawmnłony po śmierci Ml tlrasziMao O f k a r ł a j ^ 
W miasteczku Salńt TM w e 

Francji wznowiono proces w 
imieniu człowieka, który od 
wielu lat 

spoczywa Jut w stena; 
Nieszczęśliwiec zmarł jako ga
lernik, skazany j i a przymuso
we roboty w Afryce, a powo-
deifi tego surowego wyroku by 
ła niezwykła w kryminalistyce 
sprawa. 

Działo to się w marcu w r. 
1888 w. Saint Dfe. Do domu 
Wawrzyńca Adama zapukała 
pewnego wieczora niejaka Ka
tarzyna Barthelemy, 

wędrowna haadhuica. 
prosząc o nocleg. Gospodarz 
przyjął kobietę i ugościł wlecze 
rzą, a nazajutrz rankiem Kata
rzyna ruszyła w dalszą drogę. 
Od tej chwili przepadła bez wie 

Tragjcza miłość dwu 
młodziutkich biuralistek 

z2Kcclanych w swoim Szefie 
Na wieść o jego chorobie 

postanowiły umrzeć 
dziewcząt bral na Stara jak słońce pieśń, ale 

brzmiąca coraz nowemi -war-
jenaczy' jautaml. 

, nic z tego nic bandzie. Z; obiom Tragedja miłosna dwóch 
dopu-1 •aj ( j.,ci;„n- ^rajk wyborcy i wca , dziewczyn; 17-letnici Berty Ki- ^ 

, , - 1 ' E l i s^ Kra l1z' U c .«»5 e i ' 8 'kochanym "dzUJwczętom"^^^ 
wiadomo, ze przez włością- ] wiosnę zycią wzruszyła do głę 1 2 u m n e j c n japały 
nów tera nic się nie zrobi. Abo! bi '' ' 

z -nie będą do Sejmu w dro-1 l c c y j m „ 1)ic będzieta mieli, bo! ster 

chylność 
karb 

sumkmności urzędniczej. 
Odyby się był zresztą domy

ślał, może wybiłby z głowy roz 

sci. W cztery lata potniej w le
sie ciągnącym sie w odległości 
kilku kilometrów od Saint Die 
Znaleziono 

szkielet aidakl 
a komisja sądowa ustaliła po 
zmurszałych strzępach odzie
ży, l i była to Katarzyna Baithe 
Jemy. Rozpoczęło sie śledztwo. 

Ponieważ Adam miał we wsi 
wielu nieprzyjaciół przeto zna
leźli się ochotni świadkowie, 
którzy zeznali 

aa Jego niekorzyść-
Wprawdzie zeznania nie zga
dzały się z sobą i Adam wyka
zywał swą niewinność, jednak. 
że ława przysięgłych doszła do 
wniosku, Iż nikt inny tytko on 
jest mordercą handlarki. 

Jakkolwiek wyrok s*du przy 
slęglych budził poważne wąt
pliwości w świecie prawni
czym, to Jednak stało się wedle 
litery prawa. Rzekomego wino 
wajcę obleczono w szaty wię
zienne 1 

zesłano do Afryki 

>»n.cit» 

Pod wrażenleM ajept 
żona nieszczęśliwca 
mieszania zmysłów I 
ła swój żywot w 1 
nych. •> > 

Po zmarłych pozostał Jedyny 
syn Justyn, który pestśwf-
sobie za cel życia •welublaai 
wanie czci ojcowskiej, 
mo zabiegów nie byl 1 
wznowić procesu. Tak 

•płynęło fart Jt. 
Wreszcie nleszczęśUwy - aM, 
dziś Juz mężczyzna Sólefal, 
znalazł pomoc w .i-ldee ockro-
ny czci człowieka" 1 za wsta
wiennictwem prezesa Ligj, P i s 
tra Xardellego, postawił *a 
swojem. Nowy proces odbyt 
się w St. Di«. Sędziowie oJov 
zah się tyth razem łaskawat ł 
wydali * 

wyrok uałswloatający. 
Kto jednak wynagrodaió nas

ze ból, pohańbienie i attreke 
dwóch pokoleń, które dotknęła 
ślepa rózga sprawiedliwości? 
BaBBBBaaaaBBaBBaaBr-ataesr. 

Jodyna.. 

nrdynarja wyborca, abo srajk! 

dzi wyjątku zteni wszakże za-
sifeeżcniem.-że posłow^ic w ma 
rvtiarkach nie będą mogli ucze-
> 1 .zyć w głosowaniach- To | 

•ijpoczątek. Dalsze reformy be . Sądzę, że te dwa glosy z dwu 
zmierzały do tego, by posło-j przeciwnych obozów pochodzą 
• majnu wiali w Sejmie wy-j cc do-iatccznie malują sylua-
•zttio v iczykii' francuskim, etc. aa tein więc kończę relację 
1* I"1- oh-aża sob;c. jakie' z moich wywiadów. 

' 

;iM>iać' będzie C WIC Z. 

MIŚ 
:-«"*! 

rc'zv?T3rodowy kongres ludowców 
gejowskich 

' .i b r^i * w Gdańsku o r, 

sentymentalny Wiedeń. 
Obie dziewczyny były biuro 

wemi pracownicami. O 8 rano 
przychodziły do kantoru, o 3 
opuszczały go zmęczone i zbie 

idzone praca. 
i Mimo to niechętnie kierowa-
| ły swe kroki do domu, albo-
I wieii; rozstawały sie na kilka-
1 naście godzin 

ze swym szefem 
; •1.Vletuim inężczyzna. żonatym 
1 i ojcem dwojga dz.ieci. 

zef mógłby z łatwością, być 

W pierwszych clmat;!' -̂nrd 
n' I rO'fhe.lZ''c ••'c w' fva:' 

fU< nfcrri'' ;,, i""--w;i''W */y tn-: 
sk cli (t •!! v,i')w). K'j;i!i;rc „j 
t.i o cli.'.•.iŁfcrzc iii,:ed;:"vi;j|to 
<ic w^yin, gdyż wezmą woniej u\,ori,aiuzacji ogólt: 
• • t 111,'i.iiH.I .l| f„U» t(|, /. . \ 

dów z Polski. Litwy. Łotwy, 
ku j Mstónji, Niemiec, Ćzechosłowa-
'.v-i;.;i, '.'r:v.c:i A!f̂ :"ji : Vnieryki --

vciow.ic. czy lud.iw>.y 
:.l do Jewisli Agcicy, 

- sjouistyc*' 

Pewnego dnia szef zachoro
wał — nie było to groźne cier
pienie — silniejsze przeziębie
nie, nic więcej- Fantazja jfednak 
obu urzędniczek pracowała tak 
silnie, iż uroiły sobie niebezpie 
czeństwo, ba nawet 

niechybna śmierć 
swego ideału. 

Nie mogły przeżyć tego. cio
su. Postanowiły więc umrzeć. 
W chłodny listopadowy wie
czór lVrta rzuciła sie 
'•• doDnnaki. 
uratowano ją jednak i powie-ojceni obu dziewcząt.- O-wieię-•„„„•„• bpiccć markt.-EHsa zaś 

lreeiik me pytały, ani o absurd 
wybrała pewniejszy rodzaj py 

• ti ilości: kochały go 
pierwsza miłością, 

..•.>r:;.";:, .1::!. ż:t:!:iu i::ua. 
< /.>>i .-i.v ich nie zdawał sn-! skoczyła na bruk 

... ia \ . . ' : sprav \ z tego uczu- 1 pierwszą swa. miłość opłaciła 
tia. a r.nzeihiość. pilność i przy strzaskaniem czaszki. 

śmierci. 
Z wjsokości S piętra 

Paskarscy kupcy i przemysłowcy! 
Oto pokłosie waszych łald acMch posiewów! :r-. 

Ti'- :* 
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OuewitfdziBSfąta Kwarta rocznica Ciynu 

Listopadowego. 

Sobota, 29 listopada 19*24 

f Udilar Blałagoifaku w powitania llilopadowim 
Zdobycie polityczna na Kpn- działami p wsteńczyml, bezred-

fraaie ftfledertsklem dawały na- na I nieśmiała. flrmja ta po
rodowa polskiemu pierwsza chłonęła wszystkie zapaty moro-

wiiacyjoe Białegostoku i okolic, 
co w reporcie swym do cera 
Mikołaja I, D.blcz wyraźnie 

""I • przabłyltkl nedzlel odbudowy I 
odrodzenia wewnętrznego, po 
utr*cie bytu niepodległego. 

Złudzenie to roiwleł wkrótce 
N komisarz car ki Nowosllcow i 

, dowódca wojsk w Królestwie 
Polskie- brat cara. Wielki kslęie 
Konstanty. 

Wprowadzenie cenzury, fak
tyczne zniesienie wolności sto 
wa i wolności os b/stej, i|dsk 
pollcyjnk szpiegostwo e wresz 
d e zan achy na przedstawiciel
stwo i arodowe doprowadziły 
narody 6 rozpaczy. 

Powi aj4 tajne organizacja, 
rozwija lię działalność spiskowa^ 
występije opozycja legalna w 
Sejmie i w Rzędzie. Ru:hy te 

g troploni z nienewiścię nie tylko 
w Króle itwle, ale tekie ria Lit
wie, do| rowadziły do wybuchu 
29 listi pada 1131 r. I wypę 
dzanla I lonstantego z wojskiem 
rosyjsku m t granic Królestwa. 
Ule b idziemy przypominać 
ogólnie znanych faktów I prze-
blega p iwstania. Przypomnimy 
natomla t udział Białegostoku 
w pows anlu listopadowam. 

Białystok zaznaczył Jui wy 
bitnie s rój patrjotyim I ofiar
ność w wolne napoleońskiej 
Rrzaclw o Rosji ze czasów 

slęstw Warszawskiego. Ob 
wód bli ostocki, włas.iym sump
tem wy tawlł oddział piechoty 
1900 lu|zl I kawalerii 370. 

kiwana porażka armjl 
sklej l wkroczenia 
tam wojsk rosyjskich 
iałystok na łup naj-

ch wrogów polskości, 
i w n e c i e wybuch 

listopadzie 1830 r. 
błyskawiczną raz

ie, w obwodzie- biało-

grudnia 1130 r. ogło-
Białymstoku i Obwo* 

wyjątkowy. Ołów na 
dowództwo do walki . z powsta-

wtertono generał feld-
EOWI. hr. DlblczZabat-

i nu. Olbrzymia armia 
przez dłuiszy czas stela 

w Biały nstoku, osaczona od 

ot war J e podkreśla Dopiero 25 
stycznia 1831 r. arm|a ta ru 
szyła do Kró estwa. NaJctynnleJ-
szy udział ne terenie nasiym 
w powstaniu brali: p^r. Pisz 
ctatowskl, Wottowlcz, Żyliński, 
M emcewicz, Ranko, Szymański 
1 w Iri. 

Wcttowicza powieszono w 
Qrodnle. por. Piszczsto*skiego 
rotstrzelano w Białymstoku, 

W marcu 1831 r. rozkaz car. 
skl powołał sqdy doraźna. 

Odtęd regularna banda sle 
paciy.rrtjikiewskich, nłczem nie 
skrepowene dopuszczała siej me 
slychanych okrucieństw,- topiąc 
powstanie w morzu krwi. W 
grudniu 1834 r. „Białostocka 
Komisja do spraw powstańców* 
mogia oficjalnie zakomunikować 
.Zarządowi O b w j d j Blalostoc 
kiego* Iz .po ukończeniu prac 
swych zawiesiła swa czynności, 
zaś archiwa I akty złoiyła w ar 
chlwum obwudowem do prze
chowania*. Rezultatem akcji tej 
Komisji były tysiące zesłanych 
ha Sybir i setki powieszonych. 
Rzęd carski nlszciy zdecydowa 
nto resztki urządzeń polskich, 
następnie znosi ustawodawstwo 
polsko litewskie, wprowadzę pra
wodawstwo moskiewskie. Czyn 
listopadowy nie przyniósł N«ro 
do w! spodziewanych owoców. 
Powstania upadło. Na ziemie 
polskie okrutna I krwewe repre 1 
sje, która w konsekwencji do 
prowadziły do itrasiliwcj krwa 
wej demonstracji (Jakbym naz ' 
wał jpowsta ile 1863J. Boć prze 
ctoz garstka straceńców, bez 
broni, pieniędzy I wojska, por 
wata sia praMbrko potężnemu 
caratowi. Poryw Ich zabłysnął 
mrtiatwein faeroicuiyffa aiyrków, 
zrodził cale może krwi. p o ś * ę 
c a * I cierpię** nadtuwskica, ujaw 
nil bezgraniczne miłjść Ojczyz 
ny, I utrwalił w społeczeństwie 
urok walki orężnej z najazdem 
I dławiąca zmorę przemocy, do 

deł nowe ogniwo nieprzedew-
nlenie naszych praw do bytu 
niepodległego I wolności. 

Dziś składamy hołd najgłębszy 
tym wielkim duchom i bohate
rom, których krew serdeczne, 
cierpienia I trudy dały nam dzl 
slelszę W O L I O A C . 

Dziś biało amamntowy sztan 
dar, w twarde wolty Jpokę, na 
żyznych niwach naszych skuol 

Kto < w o i i ę tyTh «>s><<tkich, 
tmurteina wyd»wsiy w zelkiemu 
Tazeto yl.^ief^Trri *ysił lern i 
olesnę meztomnoscio Jutro pol
skie! ziemi I pol<«H kult ry] 

blit «o radakall 
SManownr Pani* RmdaktotMtl 

Dnia 27 listopada 1924 r. w 
.Dzienniku Białostockim* zosteł 
umieszczony list od Zwięzków, "friHhle al 
Zawodowych prremy.lu Włok | Rozpoczęto .tę p ó ż n H o 7 p 

£S£ S3Ł ".ist * r &* Ł"*' KSs 
iWari. £$L «ł« P l n , e P o b y ł o Wrednych , któ 
sprawie regulecll płeć rych wymagałe uchw-ła o r a 

Tymczese-n widzimy <• to t M „ I „ I , , ' " , ,u m m n i 
•teł pominięty ZwlęzekWłoknl- TŹ?" jpolv"'£ ***** z 

— jeone^n sł >wem leoceweżenle 

* • 3 2 8 

Posiedzenie Racjiy Miejskiej 
w dniu 28X1. 1924V 

Kmkli, ali namltfni 
iiai la UA L " ' ' ' " e c , mu-
_ ! . 1 £ d , f l k ?° i naporem Ko-

L'Ol<«l«-i wiedzy l tworcz.iScI, 
połs«ie| sarno«tafci<»i"oścl I nie 
ral^ż-ioścl qo< lodarr m 

Sty Chrześc|ar1<kl, wyględa tak, 
Jakby Chrześd|ert«k| Związek 
sprzeciwiał się przeprowadzeniu 
rogulaC|l płac robotniczych. 

Oświadcz imy że Chrześcijański 
Zwlęzek Włóknisty prtylncia się 
do uchwały Zwtęzku .Praca* I 
powyższe rezolucję popiera i 
nedal będ;>e popielec o czem 
świadczy pieczęć zwlęzkowa. 

Prosimy Szanownego Pana 
Redaktora o umieszczenie w 
swem poctytnem piśmie nasze
go oświadczenia. 

Lęcze wyrazy poważania 
A, Klutow 

Sekretarz Okręjowy 

• ó d k i i 

Czyszczona 
Perła mocna 

Kjto nie chce słuchać, będzie 
płacić. 

W di iu wczorajszym o god*. 
< e| wl< czorem odbyło się w 
Metisti icle posiedzenie Zarzędu 
Obwód i wago funduszu bezro
bocia. Rozpatrywane dziwne, 
ale p awdzlwę sprawę. Już 
bardzo dawno wydawano ia-
rzędzei Ie o termlnowem złoże
niu lis wzgl. wykazów robot-
nlkófi utrudnionych w posz-
czagol ych fabrykach w związ
ku z i yplatę zasiłków dla bez* 
robotn rch. 

J 20 fabrykantów, którzy 
byli Jbowlęzanl złożyć takie 

ykazy. Tłoryto zaledwi*) 54, 
list nie 

ek ?łaclć 
$ szta 
ylożyli 
nie ente. 

Iześ-TTSS-
ani te> sH M 

Dla dokładniejszego wytluma 
czenle pp. fabrykantom, że 
ustawy państwowe szanować 
należy, Zarzęd Obw. funduszu 
bezrobocia, sporządził odpo
wiednie protokuły I przesłał 
Starostwu, które opornym wy
tłumaczy, że takie nieposłu
szeństwo, po myśli art. 166 
ustawy o zabezpieczeniu na 
wypadek bezrobocia kosztować 
będzie od 200 zł. do 1.000 zł. 
Jest to oczywiście kara 
CO Innego. 

• nie 

COblBRI 
I et 71 Ov [ 

MODERN i Kasa:r5 *>.p. Ostatni seans 1029 
w. 

IBCZHB MIASTO 
(THE ETERMAL CITY) 

drsAąt monumentalny współczesny w8-in wielkich aktach 
i lilotci^wedlufl po»ie«c| znanej* pisarza , H A L L 

W filach glj premjowana piękność BA R B * R N LA M A R R 
i Jej nieporównany partner B E R T U T T E Ł . 

iatle tragicznej 
C A 1 N E. 

Mtim mrftilT imiM 
naiiu iiKtania 

UstiialHreii w ilatynfiki 
1. O godz. 10 rano uroczysta 

nabożeństwo w kościele para-
fjalnam w którem wezmą udział 
przedstawicielstwa wład cywil
nych, wojskowych I samorządo
wych. 

O godz. 8 I pół wieczorem 
uroczysta przedstawienie w gma
chu teatru .Palące* poprzedzo
ne odczytam p. prof. Czernec
kiego. Odegrana będzie sztuka 
historyczna w 3 aktach Steni 
sława Kozłowskiego .Jeniec 
napoleona*. 

2. W Dowództwie 1 Dyw. Kaw. 
(koszary Im. gen. Sowińskiego) 
o oodz. 10 nabożeństwo, potem 
deflade. 

3. vV T-wle .Sokół* uroczysty 
wieczór Listopadowy o godz. 8 
wlecz. 

4. W Gimnazjum D-ra Gut-
mana uroczysty wieczór ku ucz 
czenlu wlalkopomnego czynu 
powstania Listopadowego. Po
czątek o godz. 9 wlecz. 

5. Uroczyste nabożeństwo w 
Synagodze ku uczczeniu rocz
nicy powitania Listopadowego. 

, , . - . . ., • ,..— V " , ' " J " > r a " / ml«l«klch przez tego ro-Jakby Chrześcl|ańtk| Zwlęzek d , a | u „ o s t Ę , o w a ^ , e | 8 i t ł a d t l 

„.Hr.nl , , W | , | a c ( . p r z e w o d n , C j a c y „. p r e 

zes F,llpt>»«lcz żako nunlkowil, 
Że nieobecni bez utp^ol rd 1 ! 
wlenia radni, ukarani zostano, 
grzywnę po 25 zł. Po odetyta 
nlu protoku'u uc wal posadze
nia z dn. 25.Xl r.b odloiono p. 
3 porządku obrad At n-stę>neqo 
po 1'drenla z u >* dn br*ku 
kwallflkowine| wlęk^z ż-|. Riz 
chodziło sle mianowicie o za 
clęqnlę;le 200000 zł. pn>vćikl 
w Baniu Go<i>odarttwn K'«|o 
wego ns wplarenle dluqu w 
Mi lliterstwle S<arbu. zarlnqnlę-
tego na walkę z bezrobocl* n. 
Jako na zwyczajnem iosVd'e-
nlu rorpat zono dwie soro >y 
przedłożone przez rv\'qlstrat po 
za porządkiem obrad. 

1. Dobaazaa wybęri kangygz-
l i« aa zslaaktw R mliii prii 
n>cia»t $ni Brdilale Pnc-
•yiliwirra Wllintitlwa. 

JBKO kandydaci wybrani ?o 
srali: p. yV. Łuszczewski, p. K. 
Riegert, p. Zaczeniuk I n. Glnc." 

I. laiaiłrzaao iprzwą tiki-
aa I doslawy Irzswa. Z<kuo<o 
no d ztwo u o. Suchiwolskiego 
który na mocy umowy rozpo
czął dostawę tego drz -wa. Wmie
szała się w cale tę sornw-. K • 
misja Gospodarcza I Komisja 
Rewizyjna Rady Miejskle| I Ma 
glstrat, pomimo, że miał racje 

A P O L L O 
Sienkiewicza 22. 

• • • • • • • • 

J U T K O 
MIEOZlELfl 30.XI-24. 

PREMJERA 
najlepszego *̂ >za^1 

polskiego filmu ettL^r 
w/g utworu ^ ^ B z ^ T 
O a b r y a l i ggSgj 

Z a p o l s k i o J . a B r 
wytwórni * k ^ ^ 

.SFINKS' ^ f e ^ 

Warszawie 

P. ł a&ę i t Historjo 
i jai^w^ walki 

^tz**^ dwóch płci 

aąfgj^ Dramat 
4Bf^-7 erotyczno 

A ^ S F sensacyjny 
. gWjS^ w 8-iu aktach 
^ ^ • W z prologiem 

W rolach głównych 

jyi IISM 
Kazimierz 

JUSTJAH 

mitu i B.„ ' " "»Porem Ko-

jodw.żkl. d j l o j r / l H , ?f0C-

Oczew.łcie Magi,ta t n | 
my.ll Juz rozpoctyn.e ^ e r t , . * 
t«<1l z p. Suchowoliklm, ra 
Cw"x , w " e , K , e ł " 4 z nim 
ukończył. Rida miała zdecy 
d>w»ć czy Majlstrat ma welś.1 

w jorozu nieme z nim co do 
i olub-iwoego i ostatecznego 
" 1 , t w , e " • " t e ! sprawy zatar-
9" I zwr tu kau || 

której rA,g„trat zasięgał w tel 
spra»l- była |ednobr I m | , ,c. : 
u t a l o l t zprzwi s p . | i c h 

walskia aoiHbawaii i | W r a e i t 
• • k iacjf awretie 

W/wlęzala się na ten temat 
bardzo burzliwa dyskusji, która. 

-trudno było opanować. Zaczęto 
się sprze//ać kto winien Magi
strat czŷ  Komisje. 

Zabierało głos cały s z . r e g 
rrówcOw I jak, pp. GodyrWk" 
Jal .ńłkl , Maciejewski, Dr. Sie-
^"s<ko, Starz,ńłkl. Kolendo. 
OUtyńs<l | członkowie Maal-
stratu V Kortcu uchwelono', 
ooeclć Maql.iratowl załatwić 
*>ra*ę d stawy d zewa z p. 
Sucno*o„km polubownie I 
kaucje nu zwrócić. 

•'o te| g:dzlnne| burzy skoń
czyło się pojledzeaie. 

Co to 
l«at COblBRI 

Drzazgi filmowe. 
Podczas dokonywania w War 

ssawie zajęć ooiawy (do obrazu: 
. 0 czem się nie mówi') na nie 
rajestrowene .wesoły demy' , 
zapal artystów dósięjnęł kulml 
nacylnego punktu. 

Paine Merusie Gorczyriika 
mknęle przez ulicę, |ak scal <na 
I krzyczała w nlebogłosy. Ar v 
ści grający .kaouslów' (taoaczy) 
pędzili za nlę I, dogoniwszy 
schwycili z tak brutalne siłę, te 
p. Gorczyńska krzyknęła zupeł
nie |uż naturalnie... 

ślady tego zdjętla nosiła Jesz 
cze potom przez dni parę w 
postaci olbrzymich sińców na 
rękach I ramionach. 

Zdjęciu temu przypatrywały 
się tłumy publiczno*:l, wśród 
której b,ło też sporo .tych* 
panienek Myśtęc, że prześlado
wana artystka Jest Istotnie ich 
koleżankę po fachu postanowiły 
srodze zemścić się ze nlę. I 
uczyniły to w samej rzeczy. Gdy 
artyści .brutale" wracali pó ł tym 
wieczorem po zdjęciach do do
mu, zg ai« prostytutek i ich 
.przyjaciół* napadła na nich i 
pobiła dosyć dotkliwie. 

r.:. CJLIBRII 
POLSKI BANK PflRCELACYJNt §1 

Sp. z odp. ogr. 
Jag ie l lońska54 . B Y D G O S Z C Z Telefon nr. 1340.| 

Przeprowadza parcelacje na rachunek »lasay 
oraz wlaiclciela, pcOedniczy przy sprzedaży 
I dzierżawie nlrruchomotcl - członkom udziela 
rad h a i a l a t a h w sprawach nieruchomości 
i korztsinjm Ickewanlu k«pltal«. «. . - - -

Przyjmuje wkłady i drobne oszczędności na nader | 
korzystnych warunkach. 

ili-alcla 

^^^^•^•••^^•B^wzwzawała^a^a^MB^B* 

V»lt1llE! 
282* 

T*»a«s> MI* |ok l (.Palące") w BlfłłwisiotoBiai 
i>od dvr. Br. SkatHikleło. 

„ _ „ L>zia w sobotę 29 listopada o godz. 8.80 wlecz. 
P R E M J E R A ) * ^ N O W O Ś Ćl 

Uroczyste przedstawienie ku uczczeniu rocznicy 
Powstania Listopadowego w 1831 roku 

J E N I E C N A P O L E O N A 
La£'a^ 

„ sitaka b storyesaa w 5 aktach St. Kozlowaki«go 
Orkiestra wohtkowa. Bileta w kasie teatru. 

i" , . . . . . . . . a . . . . . . . . M 
okazji urodzin kolegi p. S 

i HENRYKA \ 
I K1RCHMAYERA [ 
• źycze. mu dużo szczęścia • 
• EMIL SCHORR. • 

Ir. Aliksander Ourwit 
Spaclł lao«< cborokT akóni*. w a M r y c n . 

I miciopłclow*. 
Laca. I » r « ^ w l » t l » o i i prom'eiilanil 

•tantgana I lamaą K.areowa. 
' ŚmtYSTOU. ul. Linowi 17. 

aaksti s<al|Hs 

P CICHONSKI 
Pałacowe 4, tei. 

Lfczenle. plombowanie. _. 
l i kauczukowe dostawki I 

D r . J . B I A L E W 8 I C I g 

"f*5*»«t» "3 "aoii- S do B w. 
<-*_£**** ** ««t *• 5-t«l P •• 

K I N O 

A f 0 L L 0" 
Dttlś p o 

2 
• a t a t N i l 

, 6 , , , 9 , ł 
We|<cie tylko aa początek seansu. 
Młe|sca na widowni numerowane. 

Cenyi Parter o l I zł. do S zi. 
Łoza boczni *• zl. flOflr. 

Dr Leon KRYŃSKI 
Chorakj waiwrTi ina, skóro. I 

mocsopłclowa 
Pnrlmule od g o * ' - »—1 I aa S - ł . 

Blair«<ak. uL Upaara SS. 

( 

DZIESIĘBIDRO PRZYKAZAĆ (j 
Epoka I — Biblijna. Reżyser Cecil B. de Mllle. 

Ę^oka II—współczesna. 

Dr n. Kacnelsin l 
taaraay maaryssaa-rtaras 

Prryinwl* od flodz. 6—1 i od 4—7. 
I Białystok, ul. Kilińskiego M 8, 
| telefon M 243. I 

I HorepetycJi iv za-
I I kresie " 

Orkiestra z IS osób pod batutą prof. J Korobkowa. I gimn, udzielam ta 
Specfalaa UlttstracJa muzyczna przez kompoz. H. Rizenieida I nio. Wiad«no«ć 

* I, Chrzest. 
5 klas Zjadaj vffl4r 

Otrzeońy io«aiZ 

S n S t S ^ W ^ " " Prze.WK, - Złp. * » . M f l r . « l « n . - Złp. MO. ; 
a-i^i . . . . r ^"łwT-pwy — nttokeść szpalty redakc w tekście na 4 stronia - Złp. 0.«i, zwycza|na połowa szpalty redekcyjnej - Złp 0,16, drobne ie.wyrez 

iadoBiołć: f metaf,wy, ul ca 
Koiclnszki Dób,, 18. 2955 

_ . 11 , "-pr^™™ " B * " * * B W V < 

^!X^^^V.^^^J:^l%y! ^ *°f«l- «*+**• t̂mmo,. 0 a p r o e . oroi.,. Od can po**y««ych opustów nl. 
^ = T # * -L . "' " T ^ ^ ^ t ł a t n y c h I społecznych w krople, podlagarę optacla. Układ ogłonon dwunaatoazpahoary. 

Złp. Jp,12, 
udziela sfaj Na zasadzie uchwał Zjazdu Prasy Prowincjo' 

• • » « • • eUekkarf 
•olska drukarnia w Białymstoku Sp. ftke,, ul. \ałarsxaw»ka 61. 

http://�.Hr.nl

